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A) SZETA KAŚKÓWŃRA 
c 


Ł KRAKOWA DNIA 26, MAJA 1913 Roku WE SRODĄ. 


Z Berlina a 13 Mata. 

Przybyli tu KXże Karol Meklenbur. 
hko .Szweryfski z Lućwigluftu; Minifter 
awiąakow zagranicznych Hrabis Gelz z 
żitateundu (lecz zaraz do Sziąska odie- 
chat; Jenerał porucznik Thadden; Dunski 
Ragas poselliwa Koopmans, iadacy goti. 
sem z brel do Bautzen; Trzeci batalhon 
b olbergekiev piechoty z Nowego Szczeci: 
na; Piąty szwadron zachodnio - pruskiego 
poreu panow, 


W yiechali Rad Wźwiczka withelmina 


Pruska, Xżniceba Heska; Xzniczka Lud- 
iwika, małżonka Xcia Radziwiła, do Szlą- 
aka; Xze Neklenburski - Stralitz z śwoirh 
adjutanqtem do głowney kwatery; Xże 
Hatzfeld do Szląska; Jenerałowię majo- 
towie Neander do Potsdamu, Zaftrow do 
Królewca; Major Markow do Potsdamu; 
Podpułkownik Boyea do głowney kwate- 
ty; taym Radcy Klewitz, Lecoq, Renfoer, 
do Szląska; Hrabia Bombelles, Ces. Aw 
Ary aeki radca poseliwa gobcem co Wie: 
dnia; P. Stiernçrooa, adjutant Nafiępcy 
tronu Szwedzkiego do Bautzen; P. Rubner, 
Rossy yski konsul do W rocławia, 


Dwa oddziały konnego pospolitego 
rrszenia Lebuserskiego cyrkułu udały się 
ląd de Potsdamu; iwszy i 2gi Szląski 
kataliion Gó Mittenwalde 

111 Saskich jeńców poprowadzonych 
zoiało do Spandat. 

Oznaymienie. n, 

Lubo plac, na którym wielkie woy- 
ska wałczą, oddalił się od Berlina, ale 
ze mieyscowe położenie tey olicy Bli. 
skic ieit rzeki, którey przeyścia znaydu- 
ią się po części w ręku nieprzytaciela, 
przeto przezorność , chociąż żadne nie 
grózt ieszcze niebezpieczeńitwo, nakazuie 
wywieśdź Rąd rzeczy, których wywoz w 
mniey spokoyney chwib więcey podłe 
gałby trudnościom, a sposoby i siły, któ- 
rych potrzebaby do tego, mogą w cza: 
sie lepiey bydżź użytemi. 

Publikum nie powinno zatem z tego 
przezorńości środka, pochodzącego iedy- 
nie z położenia miu żadney RBÓBiĆ 
sobie obawy. 

Jenerał porucznik Biliow ftoi z dó- 
ftateczną siłą do zasłonienia Berlina, któ. 
ra to siła chociazby nawet od przemaga- 
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iacego nieprzyjaciela zmuszoną była do 
cofviemia się ku Berlinowi, , zmocni się 
co raz bardziey przez rozfawione posiłki 
i wylławi tak mocną limiią obrony, że 
pieprzyiaciel nie potrafi iey przełamać. 
Nad to zaś wszyfiko daleko firasznieyszą 
i zgubnieyszą dla nieprzyiacigla będzie 
owa odwaga każdege mieszkańca Mar- 
chii, który wierny swoiemu Królowi, 
przywiązany iak naybardziey do oyczy- 
zny , bronić będzie swey Żony, dzieci, 
swego ogniska i tego wszyfikiego , co iego 
sercu ieit drogiem, przeciw obcemu na- 
padowi. Na tey odwadze, gdyby zacho- 
dziło niebezpieczeńltwo, polega Kró!, po- 
jegamy wszyscy i nieprzyiaciel oney się 
Jęka. Wszelka przeto obawa przy takiey 
obronie ief zawcześną. 

Jeżeli urzędnicy wyższych władz, 
których działanie rozciąga się na całą Mo* 
narchiią, oddalaią się Rad, dzieie się to 
iedynie z wyrażnego rozkazu N. Króla i 
z naturaloego wypadku, aby w publicz: 
mych sprawach nie było przerwy. Słabe 
umysły, które bez rozkazu, bez pozwole- 
nia, wbrew uRawom, wynoszą się fiąd 
potaiemnie , niechay idą gdzie im się po" 
doba; skutki swoiego tchorzawfiwa i "a 
patryotyzmu, wchwili kjedy potrzeba sil- 
pie działać, same sobie przypisać muszą; 
są one do pożałowania! 3 

Nie zaniedbamy żadnych ofirożności 
środkow, które do obrony potrzebnemi 
będą; leez oczekuiemy także po rozsąd- 
ku publiczności, iż nie będzie ląd wno- 
sić, iakoby się położenie ogólnych inte- 
ressow pogorszyło, i jakoby niebezpier 
czeńftwo ftolicy groziło. 

W Berlinie d. 14 Maia 1813. 

Od polfłanowionego od J, K. Mci woy, 


skowego rządu dla kraiu między Elba i 
Odrą. 


(Pod,) Ł'Eflocą - Sack, 


Wypis z tifu od połączonego Rossyy 
sko Pruskiego weyska d. 15 Maia. 
Nieprzyiaciel przeszedł wprawdzie 
przed kilku dniami za Elbę, ponieważ 
nie wypadało z układow Naczelnego Wo. 
dza bronić Elby w niektórych mieyscach, 
gdy tymczasem nieprzyiaciel za pomocą 
twierdz swoich nad tą rzeką mogł ia w 
innych mieyscach przebydź. Ale dotad 
odparty nieprzyiaciel zola z znaczną 
Arata w każdey potyczce z tylną frażą, 
a mianowicie d. 11 pod Bischoffswerda, 
gdzie 1000 ludzi utracił, i wczoray przy 
Gede między Bischoffswerda i Bautzen: 
Z naszey rony nie utraciliiżimy do dnia 
dzisieyszego żadnego działa, ani Żaden 
zdrowy człowiek nie dofiał się z naszych 
w niewolą, i każdy Prussak i Rossyanin 
myśli tylko o pobiciu nieprzyjaciela na 
nowo i korzyRania lepiey z zwycięztwa 
niżeli pierwszą razą. p 
ı Wypis z lilu z Coswige a, Ja Mata. 
Korpus Jenerała porucznika Biilow 


"foi w połączonem fanowisku na prze» 


ciw Wittenberga. W żadnem mieyscu 
nie zaszło dotąd mic ważnego. Stolące 
za Elbą oddziały przyprowadzaią iednak 
częło jeńcow.  Wczoray odebraliśmy 
wiadomość , że nieprzyjaciel idzie we 
12,000 ludzi od Torgau ku Wittenbergo- 
wi.. Natychmiafł zebrały się naszej kore 
pusy, dla pofiąpienia przeciw nieprzyia: 
cielowi i uderzenia na niego; lecz przy 
dokładnieyszem rozpoznaniu , pokazałe 
się, iż zamiaR 12,c00 przybyło tyko 4a 
koni. 
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Z Kronwca d. 9 Maia. 

Wczoray oglądał, tuteyszy woyskowy 
Rządca Jenera? porucznik Massenbach 
ọty bataliion Pruskiego pospolitego rusze- 
nia, który składa się z ludzi z Brande- 
burskiego cyrkułu, a dziś ftoiącą tu część 
oddziatu jazdy 3Ciey brygady i 12ty ba- 
taliion „pospolitego ruszenia, składaiący 
się z ludzi tuteyszego miajta. Utworze- 
nie pospolitego ruszenia ukończyło się 
prawie w wszyfikich powiatach tuteysze- 
go rządłãwa ftosownie do przepisow. W 
wielu mieyscach zgłosiło się więcey ocho» 
tuikow, miżeli przepis wymagał.  Ogó- 
łem z wdzięcznością uznać musiemy do- 
brą chęć i zapał , iakie okazały się wca. 
łym kraiu przy dopełnieniu wielkiego te- 
ge Środxa. Wielu officerow , którzy dtu- 
go i z zaletą w woysku stużyli, nie zwa- 
żaiąc pa swoie Rarszeńfiwo i inne (łosun- 
ki, ale powodowani czylłem patryoty- 
zmem przenieśli się do pospolitego rusze- 
nia, 

Od 30 Kwietnia do y Maia umarło 
tu 77 osob. 

2 Wrocławia d. 11 Maoia. 

Onegday odprawiło się w wszyfikich 
tuteyszych kościołach uroczylte nabożch- 
ftwo na podziękowanie Bogu za odnie. 
sione d, 2 Maia zwycięztwo; pod czas 
Te Deum dawano z przyprowadaonych 
tu przed niciakim czasem zdobytych na 
nieprzyiacielu dział ognia; dzwoniono we 
wszylikie dzwony, a z wieży ratuszney 
słyszeć się dały kotły i traby. 

|. W czasie oświeconego wspaniale 
miafią d. y zgromadzili się z własney o- 
chot będący tu frzelcy gwardyi, iako 
tež urządzony lud pospolitego ruszenia 
miala Wrocławia na cmentarzu Maryi 


Magdalepy,i poszli tłarmtąd na piac przed 
byłem klasztorem S. Wincentego, gdzie 
przyiętemi zofiali odgłosem trąb i kotłow. 
Stamtąd udali się przy pochodniach pod 
dowodziwem woyskowego Rządcy Jene- 
rała Majora Hrabiego Gótzen, Król. Rząe 
dowego Prezesa Merckel i Król. Prezesa 
policyi Śreita, wzdłuż molłu przed pałac 
Królewski i wykrzyknęli nayukochańsze- 
mu Królowi, iego zwycięzkiemu i płąe 
czonemu woysku z serca pochodzący wi- 
wat, który tysiączne głosy ucieszonego 
,z zwycięztwa ludu powtorzyły 

Przybył tu Rossyyski Jenerał poru- 
; cznik Oertel, a wielu gońcow Rossyy- 
skich przebiegło tędy od woyska. Przy- 
był tu także oddział kozakow, 

W pośrod radosnego obchodu odnie- 
sionego u. 2 Maia zwycięztwa, niezapo- 
mnieli niektórzy nasi mieszkańcy o tych, 
którzy krwią swoią przyłożyli się do œ- 
trzymania zwycięztwa i teraz w bole- 
ściach leżą. Dwoch tuteyszych kupcow 
złożyło na ręce Prezesa policyi Merckel 
100 talaroy , a inaych dwoch mężow po 
10 talarow dla ranionych woiownikow. 

Wyszło tu nalłępuiące 

Obwitszczenie tyczące się pospolstege 

ruszenia w Sziąsku. 

Doniesione dotąd J. K. Mci polepy 
o pospolitem ruszeniu w Szląsku nie od- 
powiedziały iego oczekiwaniu. J.K, Mość 
okazał owszem nieukotentowanie swoje, 
że prowincya Szlaska w tak wazney spra» 
wie pozoltała się dalęko za innemi pro- 
wincyami. Oczekuie jednak z pewnością, 
iż opieszałość ta nagrodzoną zoĥanie por 
dwoinym zapałem przez tych wszyfikich, 
których tycze się zarzut, że w chwili te 
raźnieyszey nie dopełnili przyzwoicie pisr- 
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wszego obowiazku względem ovczyzny. 

Stosownie do rozkazow J. K. Mości 
pospolite ruszenie całego Szlaska miało 
bydź na iwszy b. m. w gotowości do 
wyruszenia przeciw nieprzyiacielowi; đa- 
tąd atoli mie mogliśmy J. K, Mci donieść, 
iak tylko o wyftawionem pospolitem ru- 
sztniu w cyrkułach Neumarkt i Sprotau , 
Nimptsch, Ohlau, Namy$Słowa, Jauer, 
Qels i Opola 

Lubo i cyrkułu Niskiego tak dalece 
gotowy ief bątaliion, że będzie mogł 15 
b. m. w drogę ruszyć, a w cyrkułach 
Miinfierberg, Reichenbach , Frankenliein, 
Świdnickim i Kozielskim urządza się po- 
spolite ruszenie, wszylłko to jeszcze nie 
odpowiada ważnemu celowi. 

Pamięć na chwalebną bitwę d. 2 Ma- 
ia ie świętem i nagłem przypomnieniem 
obowiązkow pospolitego ruszenia. Roz: 
lew krwi bohaterow i wyfawienie na nie- 
berpieczeńftwo drogiego Życia navuko» 
chańszego Króla i Xiążąt iego domu wiey 
bitwie, wszyllko to działo się dla odle- 
głego leszcze pokoiu, który ma zapewnić 
kiedyś naszey oyczyznie wolność i trwa- 
ła spokoyność. Kto iednak nie poniesie 
dla niego ochoczo ofatniey ofiary, nie 
będzie wartał iego dobrodzieyfiw, 

Pospolite ruszenie przeznaczona jeft 
do złaczenia się iak naypiędzey z szere- 
gami walecznego naszego woyska, aby 
mimo wszyfikich dowodow niezwyciężoa- 
ności mie dopużciło mu nakoniec uledź 
pod przemagającą siłą, Ku temu wysq- 
kiemu obowiązkowi biegną iuż mężne ku- 
py z nayodlegleyszych prowiacyy. 
dna więc część Szląską nie'może tego uni- 
knać. Dzielnem uprz :tnieniem wszy ftkich 
zawad należy szypko do celu spieszyć. 


rz 
tà. 


Upoważnionemi iefieśmy od J. K. Mci dó- 
ftateczną władzą dę uprzatnienia wszel- 
kich zawad, któreby narodowey chwale 
na przeszkodzie były, iakoz użyiemy iey 
w całey obszerności, 

Wzywamy zatem wydziały fanow 
wszyfikich cyrkułow ŚSzląskich , aby pod 
osobilłą odpowiedzialnością kończyły urzą- 
dzenie i przygotowały do drogi pospolite 
ruszenie. Dla własnego usprawiedliwie: 
nia się musi każdy wydział bezpośrednie 
i wyraznie donieść nam: ? 

1) Ogółem iasie przeszkody wiłrzymaty 
dotąd ukońcżenie pospolitego rnszenia 
w ich cyrkułach. W szczególności 

2) w którym dniu, z którego składu wye 
znaczona była cyrkułowi broń i w któ- 
rym ilłotnie czasię była wydana? na 
kogo spada wina spoźnienia ? 

3) w którym dniu nalłąpiła tbranie, w 
którym uzbroienie, w którym zakoń- 
czyło się ćwiczenie g bronią czyii bez 
broni. 

4) do którego dnia będzie posnolite ru- 
szenie z bronią lub bez broni do drogi 
gotowe! 

Do zapytań |iuż czas upłynął; Uzia- 
łać potrzeba,  Jeneralni kon'missarze us 
mocowanemi są do wydania potrzebnych 
rozkazow; wydziały odbiera takze od 
nich przepis drożny dla gotowych iuż 
oddziałow pospolitego ruszenia. Jak tyl- 
ko bataliiony w drogę ruszą., odbiorą 
tymczasowi ich . dowodcy bezpośredni 
rozkaz od niżey podpisanego rządcy woy? 
skotwego, 

Gdyby broń potrzebowała naprawy 
lub inaych do drogi brakowało rzeczy, 
tedy pierwsze mogą bydź prze4 dowod: 
cow, wszędzie gdzie ieft dy tego sposo 
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bność, czyli przeł wyyściem czyli w dro- 
dze na rachunek rządowy naprawione, a 
drugie wzięte, co za przysłaniem .rachun- 
ku będzie z kass Królewskich zapłacone, 
Nic nie powinno wiłrzymywać zapału tych 
wszyftkich, którzy poświęcaią się słuzbie 
Królewskiey i oyczyzny. 

Spodziewamy się, iż ninieysza ode- 
zwa usunie zupełnie zarzut, któryśmy 
w imieniu J. K. Mci mimo chętnie mu- 
sleli” obiawić,  Oczekuiemy tego z tem 
zaufaniem , z iakiem nam J. K. Mość po» 
wierzył urządzenie siły zbroyney tey pię- 
kney i wielkiey prowincyi do wielkiego 
celu terażnieyszey woyny. 

W Wrocławiu d. 8 Maia 1818. 

Królewsko - Pruski woyskowy Rząd 

w Szląsku 
Prądca woyskowy Rządca cywiłny 
Hrabia Gotztn. Baron Altenfiein. 
Z Londynu d. 23 Kwietnia, 

Dwie nowe fregaty , każda o 38 dzia- 

łach, nazwane Kadmus i Curotas, spusz- 

czone d. 19 z warszatu zofłały. 

Dziewięć wozow z złotym proszkiem, 
srebrem w sztabach i pieniądzmi przyby* 
ło tu wczoray z Portsmutu , których war- 
tość do. pół milliiona wynosi.. Wszyftko 
to złożone w skarbcu bankowym zolłało. 
Frezata Prezydentka przywiozła te kru- 
szcze z brzylądka Dobrey nadziei, dokąd 
z posiadłości wschodnio-indyyskiey kom- 
panii posłane zoltały. 

Bill względem katolikow będzie w 
krotce do miższey izby wprowadzony. 
Kommissya zalłanowiła się szczególniey 
pad wyłączeniami od urzędow , i te zo- 
fiaży nakoniec ograniczone do urzędow 
kanclerza, dowodcow w obu kraiach i 
Lorda namieinika w Irlandyi, 


Nim upodzońo się w Niższey izbie na 
wyznaczenie kommissyi do roztrząśnienią 
sprawy katolikow i zdania o niey izbie 
rapportu, zaszły d. 12 Marca wielkie spo- 
ry, z których niektóre tu przytoczemy. 

P. John Newport zabrał głos i rzekł 
co naflępuie: ” Gdyby ta sprawa w 
tychże samych okolicznościach, iakie zas 
chodziły podczas aftatniego posiedzenia „ 
była roztrzasaną, zofławiłbym izbę w 
tem samem wrażeniu, które na niey mo- 
wy przyiacioł moich (PP. Grattan i Plen- 
kett) sprawiły ; lecz tego roku przyczy” 
nity. się niefety do głownego pytania no. 
we okoliczności, które edpowiedziały za 
nadto oczekiwaniu tych, którzy ie umyśl- 
nie dla własnego zysku zrządzili. Zada. 
wano sobie nadzwyczayną pracę dla prze- 
konania Ludu, że sprawa ta ma wpływ 
na bezpieczeńliwo, a nawet na samo iftnie- 
nie Religii. Przedmiot tak ważny, nię 
mogł nie bydź według zdania mego do. 
syć wcześnie roztrząśnionym; z tem wszy»: 
fkiem mniemam, iż Biskupi, iako cel. 
nieysi Członkowie Kościoła, mogli się by. 
li wfrzymać od tak czynnego uczelłoic- 
twa i takich farań' w podawaniu izbie 
złego wyobrażenia o Katolikach w owey 
chwili, w którey to głowne pytanie ści. 
Ble i bezlironnie roztrząsanem bydż mia- 
ło. Zamia trzymania się w granicach 
mądrego umiarkowania, zanoszono nowe. 
i naycięższe skargi na znaczną część mie», 
szkańcow tey wyspy, i wylławiano ie 
tak, iak- gdyby niepodobiehfiwem była. 
odpowiedzieć na nie coś gruntownego, 
Wziąłem sobie przeto za obowiązek, zbi- 
iać te zgrożne potwarze. Wreszcie sądzę, 
że zasługuje na dokładny rozbior to py- 
tanie: czyli iakowy inny Narod może 


M 
bydź z położenia i szczególnych fosun 
kow w tym względzie do nas nieiako po- 
dobnym ? Zacay moy przyiaciel (P. Grat- 
tan) przytoczył Węgry ; ca się zaś mnie 
tycze, przypomiaam sobie, że po wylła. 
wieniu w tey mierze Szwaycaryi za przy- 
kład, mowiono, iż wiele rzeczy dobrych 
dla Kraiow małych, do większych i lu- 
dnicyszych zalfłosować nie można; ależ 
Węgry są obszernym i zaludnionym Kra- 
iem; liczą one 7 milliionow mieszkahcow, 
którzy przed kilku wiekami „podzielęni 
byli na rozmaite sekty. Liczą w nich ty- 
leż Lutrow i Kalwinow, ile ie Katoli- 
kow, których wiara paauiącą ie tamże. 
Doświadczyły także i Węgry, ço to są 
prawa wyłączaiące ; a spulłoszenie Rraiu 
długiemi niezgodami, było skutkiem do- 
wiadczenia tego. Lutrzy wezwali Tur- 
kow na pomoc, a Kray był nieraz śro- 
dze niszezonym. Skoro potem Marya Te- 
ressa użyła w tey mierze ragodney poli- 
tyki, przywroconą zofłała wkrotce czę- 
iciami spokoynośc. Pożniey nieograni- 
czone rozciapnienie praw obywatelskich 
ma wszyŘkie klassy ludu i sekty bez ro- 
żnicy religii, zaprowadziło tak ścisłą ie- 
dność i zgodę w tym Narodzie, iż Węgrzyni 
byli pierwszymi, którzy pomyślny dali 
odpor zwycięzkiemu Napoleona orężowi, 
5 którzy mu, gdy w Wiedoiu prawa dy- 
ktował, powiedzieli, że tu musi bydź 
kres pysznego iego zawodu. Katolickie 
zatem Mocarftwo (rzekł daley P. Newport) 
dało ten przykład tolerancyi, a przetież 
godziennie prawią nam z krzykiem, iż 
wiara Katelicka nie przypuszcza żadney 
tolerancyi dla inney od niey rożniącey się 
wiary. Jednakże nie ma w owym Krain 
so do praw obywatelskich żadney mię- 
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dzy 'Katolikami'ji Proteftantami rożnicy £ 
fłumienie dawnego roziątrzenia , iedno- 
myślnie i prawe czucia ludu, tudzież 
przywiązanie wszyfikich do iedneyże kon- 
fiytucyi, przypuszczaiącey ich do rowne- 
go użycia przywiłeiow i korzyści, są wy- 
razaym dowodem  wyborney polityki, 
Prawda (rzekł daley Mowca), że to nie- 
ograniczone przypuszczenie do praw, nie 
bez żywego oporu Hierarchii kościelney 
nafłąpiło , lecz niezmierna większość głos 
sow na Seymie, złożonym przeszfo ze 400 
Członkow, była za temże przypuszcze- 
niem. Spodziewam się przeto, iż Parla- 
ment W. Brytanii i lrlandyi przyymie i 
naśladować będzie tęż samą politykę, i 
że we wszyflłkie osoby, dla kiórych prze- 
znaczonym ief przepisywać prawa, wpae 
łać będzie podobną gorliwość 0 utrzyma- 
nie konliytucyi i pomyślności Królelitwa. 
Byłoby to samochcąc zadawać kłamliwe 
doświadczeniu i wierzyć, że Katolicy nie 
maią wcale zdrowego rozumu, gdyby się 
obawiano, iż przy sprawiedliwym i łago- 
dnym syftemacie przeianą bydź tak do- 
brymi obywatelami, jakimi okazali się 
nawet w owym czasie, gdzie ich z tylu 
praw ogołocono. Władza polityczna iefł 
im iuż przyznaną; albowiem przez dane 
im pozwolenie kupowania dobr ziemskich, 
podał im Parlament środki do osiągnie» 
nia władzy , a welneść wyboru przyzna- 
ła wszyfikim Katolikom tę władzę. —== 
Każdy, który ta olłatnie pozwolenie bez- 
fironnie uważa, a porownywa ie z tem, 
którego się Katolicy w tey chwili doma» 
gaią, uzna bezsprzecznie, iż, ieżeli kie- 
dy iakie zachodziło niebezpieczeńiiwo, te- 
dy było ono daleko większem w ten czas, 


gdy pozwolono tylu Katolikom mieć głos 
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obierczy, aniżeli teraz, gdyby im dozwo 
lono tey małey, poiedyńczey wolności: 
bydź obranymi. Bo cożby mogło czte- 
rech lub pięciu Katolikow , obranych 
przez Protefiantow , zdziałać w Parla- 
mencie w porownaniu z tymi, którychby 
obrali Katolicy? Jak długo służyłem Rzą- 
dowi, nie uzuawałem za rzec dobrą 
wzmiankować o tych prawidłach, których 
dziś bronię. (Słuchaycie! Słuchaycie!) 
Byłem w tey mierze tegoż samego zda- 
nie, iak moi urzędowi Koledzy; zgadza: 
liśmy się wszyscy na to, iż ieszcze nie 
przyszedł czas przyzwoity, Nie mam nic 
więcey O tem do powiedzenia, iak tylko 
to, iż ieżeli żądania Katolikow dane bę. 
dą do roztrząśnienia Kommissyi, ia wten 
czas wspierać będę wszelkiemi siłami za- 
miary przyiaciela „mego, oraz przyśpie- 
Szać środki dążące do żiednoczenia wszy- 
kich klasa Poddanych Jego Król. Mci, i 
do zabezpieczenia w sposob skuteczny 
Kościoła Protefanckiego tak, iak ten Ko- 
ścioł przez prawa ifinie.,, 

Kanclerz Skarbowy Irlandzki, Pan 
Fitzgerald, odezwał się, iż dalekim ieft 
od sprzeciwiania się wszelkiemu związ- 
kowi z katolikami, iak go fałszywie ob- 
%iniano; owszem jef on tego zdanią , iż 
potrzebnym ief z nimi trwały i uprzeymy 
związek dla szczęśliwego rozwiązania py- 
tania, będącego przedmiotem sporu. 

i Pan Peele mowił bardzo długo popie- 
rea sprawę katolikow , i zakończył te- 
mi słowy, żę w przypadku niespodziane- 
Bo odrzucenia teraźnieyszego wniosku bę- 
dzie pociechą iego to przekonanie, iż oy- 
€lyzna iege nie będzie go. mogła obwi- 
MIA€ © przyłożenie Się do przedłużenia fa- 
By rzeczy, któryby na Anglia nay większe 


nieszczęście sprowadzić musiał. ( Mow- 
ca odebrał za to oklask powszechny.) 

P. Whitbread uczynił tę uwagę: ” 
Chociaż znadzwyczayną zdolnością waż. 
ne te roztrząsano przedmioty, i nader 


. mocne powody w celu odesłania sprawy 


tey do Kommissyi przytoczono, przepo 
mniano iednakże niektóre główne punkta, 
służące do poparcia tego wniosku. Wia 
domo mi ñe bardzo dobrze (rzekł da- 
ley) iż ftarano się wyfiawiać rzeczy w 
nayfałszywszem świetle ; że dla zapale- 
nia ,umysłow miano mowy z kazalnic; 
słowem, że używano wszelkiey sztuki 
dla namowienia lub przymuszepia ludu, 
aby podawał prożby przeciwko Katoli- 
kom; a przecież zamiaft owey w korze- 
niońey ku Katolikom nienawiści, myślał 
lud lepiey o nich, miż kiedy, i na prożno 
w tey chwili rozlegałyby się krzyki: .... 
Niechcemy Papiftow !,, Jeden z głosuią- 
cych w izbie oświadczył nakoniec po o- 
Śmioletnem namyśleniu się, iz nie ief w 
prawdzie przeciwnym przypuszczeniu Ka- 
tolików do praw , lecz nie chce tego ,.że- 
by się izba zamieniała w Kommissyą, 
chociaż kommissya ta ief iedynym środ. 
kiem zupełnego roztrząśnienia i rozpo- 
znania owego przedmiotu.  Sądziż kto 
(rzekł daley Pan Whitbread ) iż corocz- 
ne mowy moiego zacnego i wymownego 
przyiaciela ( Papa Grattan) są doltatecz- 
nemi do zaspokoienia Irlandyi? Wiele 
prożb podanych przeciw przypuszczeniu 
Katolikow do praw, i niektore przeciwne 
sprawie ich mowy, pełne są dawnych 
błędow wzgledem Papieliwa; naywiększa 
jednakże część tych mow zdawała się 
zmierzać do tego, iż ze sprawą Katoli- 
kow- Irlandzkich przyiarpieyszey chwili 


y 


oczekiwać należy, Praecież Biskug kn, 
koński oświadczył uroczyście, iz Papi 
Rom nietylko naymnieyszą iskierkę nas. 
dziżi odebrać, ale nawet dzielnie i ħa- 
nowcżo temu wszyfikiemu opierać się na: 
leży, coby tylko siłę przekonania umy“ 
słow względem tey sekty , a tem samem 
kościoł Protefłapcki ostabić mogło. 
myliłże się Biskup w syllemacić swoiem), 
i nie miałże on zamiaru wnioskować przy: 
wrocehia do dawney mocy praw naysu- 
rowszych, wyłączaiących  Katolikow ? 
Jugi (P. Jorke) oświadczył, iż tylko 
chce mieć rękoymią, a vie będzie się le 
twoszepiu Kommissyi opierać; !z tem 
wszyltkiem ieżeli sam w sobie tego nie 
znay dzie przekonania, żadna moe ludzka 
przekonać go mie zdoła. Przeszłego roku 
chciał tenże sam Jegomość mieć Fapieża 
w Balyshannon (wlilandyi); tego zab 
roku maią Irlandczykowie zrzeę się Nay* 
wyższey władzy Papiezkiey, Jeżeli ief 
«o w llanie roziątrzyć Katolikow, tedy tem 
ief podanie warnnku, kiórego dopełnić 
mie mogą ; tego to samego okrópnego spo“ 
sobu używała także inkwizycya dla przy* 
muszenia nieszczęśliwych i krwawych 0- 
fiar swoich do wyznania zbrodni, do któ" 
rey się nie poczuwały. Tak możnaby by- 
ło nayświętszym męczenikom powiedzieć: 
*Mtyznaycie tylko, Że nie wierzycie w 
pewne nauki., My zaż mowimy do Ka. 
tolikow : ” Możecie bydź Sędziami, Jene- 
rałami, wodzami; że nimi pie iefteście , 
własna wasza wtem wina. Dia ozegoż 
nie chcecie wyrzeć się wiary waszey 04, 
Wszakże maią Katolicy w pazotowiu na 
to odpowiedź : * Coż ief, na cpby czło- 
dit mógł zamieniać zbawienie swey du. 
szy ?,, Goiow więc iefiem (tak zakoń. 


Nie . 


„kMoissyi, 


R P. Whitbread) głosować za utwa- 
tzentem Kommissyj, i karmię sie na- 
dzieią , iż spełnione będą życzenia, które 
izba roku zeszłego na wniosek iednego zd 
swych Członkow, w wydaney rezolłucyi 
oświadczyła. ,, 

Pc „długich * sporach; przyiętym 
zofłaś nakoniec większością i4otu płosdw 
wniosek P. Grattan ne «utworzenie Konf: 
tmaiącey się zatrudni: 
sāniem sprawy Katolikow . zdacz 0 nięy 
tapport Parlamentowi, Zdarzenie to pa 
czytwią za ważne zwycięztwo ltrony Ka: 
tohkow 


roz wz 


1'©u gronie Oaskich di 29° Kuńeinła. "9 
Stosownie do wydaniga por z 

b, m. z Erfurtu rozkazu Cesarza Napen 
fa ; woyska Bawarskie pod dówęuztwemń 
Jenerala dywizyt Raglowicha ,, zda czyć 
się maią-z korpusem pod rozkazami Mafe 
Szałła Qudinota będącym 1 

Ź Neapolu du 19 Mwietniai 

Dziż rano wyiechał Kró! w towarz" | 
fiwie Miniftrow ipi i skatbowej 
go, Margrabi Zurlo js Hrabiego Mosbuń 
ga, do Amieniano, Hozar iia Ĥamiıad ua 
dać się do Barletta r do inmek” części 
Kapitanata 


prowineyy Ban, r OQtran 
Oprocz wewnęuancy admini racyi 
zamiarem J. K. Mei ebiecnać te prowiń 
cye względzie woyskowym "i upatrzył 
paydogadmeysze anieysca do założenia 
warowni wzdłuż morza Adryatyekie 
aby waąyskowe położenie tey odległ 
części Włoch tak urządzić, żeby o 
wiadało ogólnemu lądowemu syfiemato4 
Europy. Za 26 dni powroci J. K. 
do Neapolu, 


SK ! 
Z ERAKOWA DNIA 26 MAIA 1813 Roku WE SRODĘ 


2 Paryża d. 8 Maia. 

|». 6 b. m. nadeszła tu pierwsza wia» 
domość o bitwie pod Lützen. ko | 
«~ Marszałek Massena, Xże Esslingi, 
którego Cesarz"mianowat rządcą Tulonu 
i dowodcą $mey dywizyi woyskowey, 
opuścił d. 26 Kwietnia Nicei, 
się na mieysce nowego  przezuączenia. 
Przy iego wyieżdzie dano zdział ognia i 
z ofiicerow gwardya uarodowey złożona 
honorowa firaż oaprowadziła go az do 
granicy departamentu. 

Do Moriaix przybył d. 22 Kwietnia 
aogielski Qatek the James pod banderą 


pokoiową z 1itu podrożpemi z Portsmutu 
i odpłynat prożno nazad. 


dla udania 


Tegoż dnia po- 


płynął francuzki Ratek z podrożnemi do 


Dartsmutu. 
Od granic Saskich d. 15 Maia. 

D: 13 b. m. głowna kwatera Cesare 
sko - RoSsyyska i Królewsko Pruska znay: 
dowała się w Bautzen, a Cesarza Fran. 
cuzow ijegoż dnia w Dieznie 
woyska kHrancuzkie weszły. 

Pomiędzy przedoiemi firażatni obu 
w.oysk zachodzą częfie potyczki, i me ma 


, gdzie d. 8 


"dnia, żeby nie słyszano od granicy z dział 


firzelania. 
' 2 Steinau nad Odrą d. 8 Maia. 

Dziś przybyła tu idąca dooyczyzny na 
mocy kapitulacyi osada Torunska. Skła- 
da się ona w Francuzach: z | Jenerała 
(Mauvillon) 6 sztabowych, 64 niższych 
officerow, 498 żołnierzy i 104 kont; w 
Bawarczykach: z 1 Jenerała (ŹŻoller) 1itu 
sztabowych, 131 mższych officerow, 1678 
żołnierzy i 132 koni.  Woyska Rossyy- 
skie, które po przeyściu woyska Kutuzo- 
wą za Odrę, od 17 Kwietnia do dnia 
dzisicyszego około naszego miafia prze- 
chodziły, wynosić mogą 10,000 ludzi 
rozmaitey broni; wszyscy byli dobrze 


„ubrani i uzbroieni, i zdrowo wyglądali. 


Przez rozbity pod naszem mialem moft 
trwaią ieszcze ciągle przechody Rossyy- 
skiego woyska w mnieyszych i większych 
oddziałach. Oprocz wyzdrowiałych żot- 
nierzy, przechodziły tędy całe pułki ua 
łanow i dragonow gwardyi, jako też kil- 
ka pułkow kozakow. 
4 obozw pod Szczecin m d. 10 Maia. 
W czoray odniesione w d. 2 Maia 


X 


przez sprzymierzone Rossysko - Pruskie 
woysko zwycięztwo, «obchodzone było 
uroczyście w obozie pod Szczecinem. © 
godzinie g z rana zgromadziły się w oko- 
licy Schwarzaw na przeciw twierdzy ba- 
talitony piechoty, dragoniia, huzary i 
kozacy, do których przyłączyło się jeszcze 
pospolite ruszenie z cyrkułu Randowskiego 
w piki uzbroioneę, Zrobiono koło i Pafior 
Voigt miał Rosowną do okoliczności mo* 
wę, poczem przeczytano zebranemu woy- 
sku urzędową wiadomość o bitwie pod 
Gross - Górschen, “którą ztysiącznemi o- 
krzykami przyięło. Przy wyltrzałach z 
dział odśpiewano Je Deum, po którem 
dały bataliiony z ręczney broni ognia, 
potem, wszytkie woyska  przeciągnęły 
około dowodzącego jenerała, - Pospolite 
ruszenie pod dowodztwem Powiatowego 
Dyrektora Krause i wiełu posiadaczow 
grontowych , przeciągało około jenerała 
z radosnemi okrzykami. Na prawem brzee 
gu Odry obchodzona była taż uroczy Hość 
z rozporządzenia dowodzącego Majora 
Hrabiego Lottum takimże sposobem, któ. 
rą przyozdobiło ieszcze oddanie Podoffi. 
cerowi Splintner od trzeciego bataliionu 
Kolbergskiego - w obecności zgromadzone- 
go woyska Żelaznego krzyża drugiey 
klassy, którym J.K. Mość waleczność ie- 
go w rożnych potyczkach na grobli oka, 
zana, nayłaskawiey wynagrodził, 
Z Kopenhagi a. 4 Moia. 

Jutro pożegna Cesarsko - Rossyyski 
Jenerał Xże Dołgoruki Króla i uda się 
na powrot do woyska. Przyilęcie go tu 
było zupełnie odpowiadaiącem szczeremu 
zaufaniu, jakie pomiędzy N. Cesarzem 
Rossyyskim i N. Królem zachodzi. Jak 
dalece cel iego poselltwa dopięty zofał, 
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nie można wiedzieć ; ale dalsze układy 
między obiema wysokiemi Monarchami 
czynione będą przez zofiaiącego w gło» 
wney kwaterze Rossyyskiey (Muńskiego 
posła, Hrabiego , Moltke, i będącego tu 
Rossyyskiego posła, Kawalera Łysakię: 
wicza, É 
* Dnia 11 — 
Xże Chryftyan Fryderyk 'przyymoe 
wał dziś pozegnanie w pałacu śwoim A: 
| malienburgu, 3 
l ! D.5w wieczor Naftępca tronu Szwedze 
kiego przybył z synem swoint z Goten. 
burga do *Helsingborga, Będące przed 
Helsinborgiem okręty czyniły mu hono. 
ry, a w-wieczor było miafła oświecone, 
Admirat Angielski Morris zaproszony był 
z swoiego okrętu ba wieczerzą dO niego, 
Wielu Angielskich officerow przybyłotak: 
że do miafła.  Nazaiutrz wyfrzały 2 
dział o godzinie 2giev po południu zapo- 
więdziały wyiazd Naflepcy tronu do Karl- 
skrony i do ionych miatt, kiùre chca od- 
wiedzić, Jutro ma flanąć w Malmoe. a 
poiutrze w Karlskronie, ( Wiadamość o 
iego przybyciu do Straisundn q, iż b, m, 
nie potwierdza się według Siralsundzkiey 
gazety. ) . 
Z Aliny 'd. 12 Maia, (O godzinie Śtęy 
w u'feczor.) c 
(ZGzzety Berlinskiey, ) == 


= 


Dziś potykano się cały dzień na Wil. 


helmsburg, W tey chwili słychać ieszcze 

zdział frzelanie, i nie można wiedaięć 
iak się rzeczy zakończyły. 
— D. DJ. = 

Wyspa Wilhelmsburg, która w po- 

tyczce w niedzielę od woysk sprzymierąo» 

nych utrzymaną była, opuszczoną po- 

tem od nich zofłała Po żywey i krwa* 


ą 


l EE 
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wey potyczce wezorayszey doflały się 
takie w ręce Francuzom poboczne Wy- 
sepki Pent i Feddel.  Dzisieyszy dzień 
spokoynie przeszedł. Posłapiec pobiegł 
do Jenerała Vandamme do Harburga ; lecz 
cel iege poselfiwa nie wiadomy ieszcze 
publiczności. 

Dopis. Duóńczykowie bronią miafta 
Hambur:a,i zabierą zapewne garllke bę: 
dących na tey fironie Elby Francuzow, 
jezeli ich więcey nie przybędzie. 

i Z Stargerdu d. 13 Maia. 

Kilka tuteyszych dam połączyły się 
fla dania w tuteyszym teatrze reprezen- 
tacyi na korzyść ranionych woiownikow, 
Szlachetny ich zamysł odpowiedział ich 
chęci : zebrały po odtrąceniu kosztow w 
złocie 46, a w monecio dwieście oś$mdzie- 
siat kilka talarow , które bardzo dogo- 
dnym będą zasitkiem dla syuow Marsa. 

D 11 przeprowadzono znowu tędy 
4o jeńcow Francuzkich do Kolberga. 

Tegoż dnia przybył tu Jenerał po- 
pucznik Tauenzien z pod Szczecina, Wczo” 
ray rano odprawił z licznym oddziałem 
Pomorskich ftrzelcow , z samych młodych 
i żywych ludzi na dobrych koniach zło 
żonym , na polach przed miałem Świcze- 
nia, którym za okazaną zręczność ukon 
gentowanie oświadczył. Potem lufirował 
przybyły tu niedawno wschodnio - pruski 
bataliion piechoty , i znalazł go nać spo- 
dziewanie w krotkim Czasie dobrze wy* 


twiczonym. 


2 Burg d. 12 Maia. 

Dotąd nie przedsięwzięli ; Francuzi £ 
Magdeburga nic ważnego przeciw ftoią: 
cem w tey okolicy woyskom naszem; 
wzdłuż Elby aż do Havelberga nic podo- 
bnież nie zaszło. Prawie codziennie przy- 
chodzą zbiegowie z Magdeburga do nas, 
i podług ich powieści Wicekról Włoski 
odciągając z pod Magdeburga zotławił 
lam tylko 7000 ludzi i połowę tamtey- 
szych dział z soba zabrał, — Wieś Kra- 
kau (o ćwierć mili od wieżowego szań: 
cu) psadzoną na nowo zolłała 1000 Fran- 
cuzow, — Do twierdzy nie mogą teraz 
doftać robotlnikow ; mieszkahcow 
wyniosło się famtąd dla drogości. — W 
sobotę i w niedzielę korpus Xcia Eckmühl 
miano. na wozach około Magdeburga z 
okolic Bremy powieśdz dla zmocnienia 
woyska Napoleona. — Wczor.sy przepra- 
wili się kozacy za Elbę do Schónebek i 
zabrali z tamteyszego składu ' znaczną 
ilość soli, i 


wiele 


qnaa 
Dnia 24 i 25 Maia 1818. . 
Cend zbóż rożnego gatunku no Targu w 
Krakowie sprzedawanych. 
1. 2. g 4. 
| Zł gr, Złgr. Zł.gr. ZA. gr. 
Korz: Przenicy 12 — 11 — 10 — 9 — 


— Zyto 10 1510— 9— 8— 
— Jęczmień 9 — 815 7— 612 
— ÓOwsa — 515 5— = =- 
— Jagieł 20 — 18 — 16 orm 15 SA 
— (QGrocha 16 — 14 — 13 — 12 — 


— Rzepaku — — — — 


Yi W 
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| mocy Rezolucyi JW. |Prezesa Trybunału Cyw. I. Iot, Dep. Krakowskiego 
dniem 28 Kwietnia r. b. wydaney: ruchomości pe Reginie Kiereckiey iako a "ESP 
męskie i kobiece wieyskie, korale, konie, krowy, i inne sprzęty gospodarskie na 
Kieparzn pod Nr. 40 dnia 28 Maia r. b. ogodziaie gtey ranoey za dobrą srebrna mo» 
netę przez niżey podpisanego na publiczney licytacyi Sprzedawane będą, Zyczący 
sobię takowych rabycia, maia się w mieyscu, dniu i godzinie wyżey wspomnione 
znaydować, Dan w Krakowie d. 25 Maia 1813 roku, y 

; Franciszek Chwajflkiewicz , Komornik Pf M. Krak. 
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Sąd Pokoiu Powiatu Miechowskiego , podaie de publiczney wiadomości, ił przsz 


mianowanie Ur. Prędowskiego dotychczasowego Komoroiza tego Powiatu na Urząd 


Podpisarza Sądu Pokoiu Powiatu Szkalbmirskiego — Urząd Komornika tuteyszego Po- 
wiatu zawakował: — Każdy przeto ten Urząd osiąznać sobie życzący ma swoię pro. 
żbę z zaświadczeniami swey zdatności i dobrey Kouduity naydaley do daoia igo mca 
Czerwca r. b. w tuteyszym Sądzie złożyć, by mięlzy Kandydatami o ten Urząd w 
przedfiawieniu był umieszczonym. — Dan na Posiedzeniu Sadu 'w Miechowie dnia 17 
Maia 1813 Roku, « 
X. Nowiński, Sgdzia Pokoia. 

à Ta Wooyci:ch Koualski, P. S. P. 

Lifi Gończy. Sąd Policyi Poprawczey Obwodu Krakowskiego, wzywa wszelkie 
tak cywilne iak i woyskowe władze, ażeby zbiegtego Jana Płeskiegc Inaczey Ploc- 
kiego lub Płeckiego organifły przy Kościele Parafialsym w Bolesławiu : o zbrodnia 
zamierzonego na Osobie JX. Michała Witkowskieg: Proboszcza z wyrzeczonego Ko? 
ścieta, zaboyftwo obwinionego śledzić, a wyśledz. nego do inieyszego Sądu doftawić 
raczyły. Tenże ieft wzrolłu średniego , twarzy ;łaskiey, białey, chuderławey , ausa 
pomiernego, oczow siwych zapadłych, włosow El ud nisko podlirzyżonych , miał na 
sobie w czasie ucieczki płaszcz Mary piaskowego koloru, kamizelkę koloru siarczylłe- 
go, spodnie płociensowe w paski boty długie, na głowie magierkę wetnianę białą z pa- 
kiem do koła czerwonym. t 

Od J, K. X. Mci Sądu Policyi Poptawczey Obwodu Krakowskiego. 
Dnia zigo Maia 1813. 
Więckowski. MHoszowski. Girtler. , - 

Podinspektor Dóbr i Lasow Narodowych Okręgu Szydłowakiego, nibleyszy n do 
publiczney podaie wiadomości, iż wskutek Reskryptu W. kełnomocnego Kominissa- 
rza Dyrekcyi Gney Dóbr i Lasow Narodowych z dnia :4 Kwietnia r.b. Nro togi 
304 odby sać się będzie licytacya dnia 31 Mata r. b, Realności Sudół, niegdy do 
sufiraganii Sandomierskiey należącey , tudzież Proboliłwa szpitalnego w Łagawie na 
łat sześć. Kazdy chęć licytowania maiący zechce się w pomienionym wyżey daiu w 
Biorze Podiaspektora w zamku Stobuiczim posiedzenie swe maiącego zoaydować, 
będąc zaopatrzóny względnie folwarku Sudoł kaucyą fidejussoryczną lub w gotowi- 
znie w złocie zł. pol. 307 gr. 29 denar. 16} względnie Frobottwa szpitalnego w Łaga- 
wie zł. pol. 443 gr. 14} wyrownywaiaącą. l to także wiedzieć nąleży , iz ci tylko do 
dzierżawy kwaliiikowani bydź mogą, którzy będąc iuż dzierzawcami regularnie Skare 
bowi uiszczali się. Przed zaczęciem licytacyi zwyczayne wadium czwartą część 
pretium fisci fanowiące, zaliczone bydź wiono. Wyciągi iatrat, rownie iak | Wae 
runki, pod iakiemi wydzierzawienie nalląpi, kazdego czasu w Biorze Podiaspektura 
widzianemi bydź mogą. W Stopnicy d. i4 Maia 1815 roku. A 1 

Bozustamski, ' 

Wezwanie. Nizżey podpisany Patron przy Trybunale Cywilnym pierwszey Inftao- 
cyi Departamentu Krakowskiego massy krydalney Ur. Pawła Schön? Burator-= mac 
Kezolucyi rzeczonego Wysokiego Tryburału w dniu 7mym Maia r. b. do liczby 924 
naltąpioney , a uiżey podpisanemu w dniu 1otym miesiąca i Roku dopiero wspomalo: 
nych wręczoney, wzywa WW,i Ur. Wjerzycieli pretensye do tey massy maiących i 
popierających , aby końcem obrania na mieysce zmarłego bywszego tey massy Ad- 
minifiratora Ur. Jakuba Giertlera, Inaego Admimltratora w dniu lwszym miesiąca 
nadchodzącego Czerwca o godzinie dziesiaiey przed południem na Audyencyą W yio- 
kiego Trybunału Cywilaego pierwszey latiancyi Departamentu Krakowskiego w donu 
Władz Sadowych w Krakowie przy ulicy Grodzkiey pod liczbą 106 posiedzeaia 
swoie zwykłe odbywaiącego przez siebie lub umocowanych WW. Pełnomocników 
Rawili się; w razie niefławienia się wybor przez (ławaiących Wierzycieli bądź ich 
WW. Pełnomocnikow nowego tey massy krydalney Schóaowskiey Adminittratora nie- 
zważając na nietławieńttwo ianych Wierzycieli przez Wysoki Trybunat Cywilny 
pierwszey InRancyi Departamentu Krakowskiego zatwierdzony zoltanie. Daa w Kra: 
kowie dnia 1sgo Maia Roku 181380. 

Antoni Ałossowski, Kurator. 


